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 Legionowo, ul. Rynek 2

Park na Widok budzi 
emocje, szczególnie 
mieszkańców pobliskich 
bloków. Widzą go 
codziennie, idąc do 
pracy czy do sklepów, 
też z okiem własnych 
mieszkań

W  ciepłe  dni  odpoczy-
wają  w  nim  wśród  przyro-
dy.  Dostrzegają  w  parkowej 
przestrzeni  zmiany  in  plus 
i  in  minus. Cieszy duża 
dbałość o krzewy (przyci-
nanie) i trawę (koszenie), 
o czystość alejek i koszy 
na śmieci (systematyczne 
porządki). 

Natomiast zastrzeżenia bu-
dzi jedyna chyba w Pułtusku 
łąka miejska. Cieszy oko  je-
dynie wczesną wiosną, kiedy 
łąkowe  rośliny  są  zielone, 
z gdzieniegdzie kwitnącą ko-
niczyną i mają stosowną wy-
sokość. Wraz z upływem cza-
su  rośliny  wyrastają  wprost 
niebotycznie  i  tracą  barwę, 
schną. Łąka brzydnie.

Właśnie łąka, która już daw-
no straciła swoje przyrodnicze 
cechy, została skoszona. 

Co zarządzający parkiem 
postanowią w jej sprawie, 
zobaczymy; może  wreszcie, 
wiosną, nie tylko się zazieleni, 
ale i zabarwi się kwiatami. 

Kiedy  powstawał  park, 
pułtuszczanie  mieli  nadzieję 
na  nowe  schody  prowadzące 
z  Daszyńskiego  na  Widok. 
Tak  słyszano,  ale  nowy  ciąg 
schodowy nie powstał, a stary 
wciąż  wymaga  napraw.  Tak 
jest i obecnie. 

Chodzi o schodki,  ale  nie 
tylko. Niedawno zamontowano 
nowe poręcze schodowe, z bla-
szanych  rurek, co mieszkańcy 
przyjęli  z  zadowoleniem  (sta-
re  były...  ruchome).  Niestety, 

kilka  tygodni  temu  jedna 
z rurek odpadła (może została 
umyślnie zniszczona?) i ślad po 
niej zaginął. Długo leżała z bo-
ku schodów, pisaliśmy o tym 
w naszym TYGODNIKU. 
Wreszcie ktoś zabrał  ją ze so-
bą – jak nam powiedział prze-
chodzień „może się przydać na 
działce lub w ogrodzie”).

Schody się z braku rurki się 
nie zawalą, ale po co ta syzyfo-
wa robota? Niestaranna.

GMD

KąTeM OKa

A NA WIDOK

Mam na imię Ewa. Jestem 
magistrem fizjoterapii z kil-
kuletnim doświadczeniem. 
Jestem pułtuszczanką. Całe 
dzieciństwo i wczesną mło-
dość spędziłam w naszym 
pięknym mieście. Po ukoń-
czeniu szkoły podstawowej 
wyjechałam do Warszawy, 
gdzie ukończyłam szkolę śred-
nią. Tam też zamieszkałam na 
wiele lat i tam pracowałam. 
Od zawsze interesowałam się 
zdrowiem, chciałam pomagać 
ludziom. Ukończyłam pię-
cioletnie studia magisterskie 
na Warszawskiej Akademii 

Medycznej oraz roczne studia 
podyplomowe Terapii Manu-
alnej w Poznaniu.

 Odbyłam wiele szkoleń 
i kursów zawodowych, zakoń-
czonych dyplomami potwier-
dzającymi moje kompetencje. 
Stale podnoszę moje kwalifi-
kacje, dużo czytam literatury 
naukowej, by móc jak najlepiej 
pomagać swoim pacjentom. 
Zajmuję się bólami kręgosłupa 
i stawów, cieśnią nadgarstka, 
ostrogą piętową, ale także fi-
zjoterapią uroginekologiczną 
i urologiczną, zarówno dla 
kobiet jak i mężczyzn. 

Można  się  do  mnie  zwró-
cić  z  takimi  problemami  jak 
nietrzymanie  moczu  i  stolca, 
bolesne miesiączki, słabe mię-
śnie dna miednicy, bóle mied-
nicy, jąder, nawracające hemo-
roidy i szczeliny odbytu. 

Zajmuję  się  również  fizjo-
terapią  po  zabiegach  prosta-
tektomii,  po  zabiegach  gine-
kologicznych, prowadzę także 
fizjoterapię  przygotowującą 
ciało do tych zabiegów).

 Zapraszam też pacjentów 
z problemami ze strony sta-
wów skroniowo - żuchwowych, 
takimi jak objawy bruksizmu, 
zaciskanie zębów, bóle w trak-
cie jedzenia, bóle w okolicy 
żuchwy oraz wszelkimi napię-
ciami w obrębie karku, szyi, 
twarzy i głowy, napięciowe 
i migrenowe, bóle głowy, tera-
pia blizn,

 W trakcie studiów odby-
łam wiele godzin praktyk 
w warszawskich klinikach 
i szpitalach, jak również 

w naszym pułtuskim szpita-
lu, gdzie zdobyłam mnóstwo 
doświadczenia.

 Pracowałam w gabinetach 
w stolicy. Jakiś czas temu 
powróciłam do Pułtuska i od 
stycznia tego roku otworzyłam 
tu działalność gospodarczą 
jako fizjoterapeutka. Swój ga-
binet mam w Studio Zdrowia 
Energym Igor i Anny Miller 
w Pułtusku, przy ul. Mickiewi-
cza 22a. Gabinet jest otwarty 
od poniedziałku do piątku, 
w elastycznych godzinach - 
umawiam się z pacjentami 
telefonicznie, w zależności od 
ich dyspozycji.

 Prowadzę również prakty-
kę w kilku innych gabinetach 
poza Pułtuskiem. Najlepiej 
kontaktować się ze mną pod 
nr telefonu 732 499 001.

Zapraszam serdecznie!
red.

WSPIERAJMY NASZYCH

Chcę jak najlepiej pomagać pacjentom

Olbrzymi bukiet chabrów przesyłamy na ręce PANI Izy 
Mossakowskiej, pełniącej dyżur na SOR w Szpitalu Powiato-
wym w Pułtusku, która przed północą 27 sierpnia serdecznie 
zaopiekowała się chorą cierpiącą na wysokie ciśnienie krwi. 
Dzięki jej opiece i uspokajającym rozmowom, pacjentka nie 
czuła dyskomfortu związanego z pobytem na SOR-ze. 

Pani Izabela już w przeszłości była nazywana ANIOŁEM 
i takim ANIOŁEM - ŻYCZLIWYM, EMPATYCZNYM i POMOC-
NYM jest do dzisiaj. 

Najserdeczniejsze podziękowania, PANI IZABELO.
GMD

06.07.2025 roku,  
w wieku 63 lat zmarł
ukochany Tata, Teść, 

Dziadek, 
Brat i Przyjaciel

Ś.P. STANISŁAW 
MURAWSKI 

11.07.2025 roku,  
w wieku 78 lat zmarła

ukochana Mama i Siostra
Ś.P. ALINA 

KRUPIŃSKA 

11.07.2025 roku,  
w wieku 51 lat zmarł
ukochany Syn, Brat, 
Wujek i Przyjaciel

Ś.P. ROBERT 
KRZYŻEWSKI 

14.07.2025 roku,  
w wieku 75 lat zmarł

ukochany Wujek i Brat
Ś.P. KRZYSZTOF  

STEFAN TETWEJER 

14.07.2025 roku,  
w wieku 72 lat zmarł
Ś.P. PIOTR PAWEŁ 

SEKUTOWICZ 

17.07.2025 roku,  
w wieku 87 lat zmarł
ukochany Mąż, Tatuś, 

Dziadziuś i Wujek
Ś.P. STANISŁAW  

EDMUND GAWDA 

18.07.2025 roku,  
w wieku 86 lat zmarł
ukochany Mąż, Tata, 

Dziadek, 
Pradziadek i Brat

Ś.P. STANISŁAW 
KOŚCIK 

19.07.2025 roku,  
w wieku 67 lat zmarła

ukochana Mama, Babcia 
i Siostra

Ś.P. CECYLIA 
MIŁOSZEWSKA 

20.07.2025 roku,  
w wieku 56 lat zmarł
ukochany Syn, Mąż, 
Tata, Dziadek i Brat

Ś.P. ADAM DOROCKI

cHaBrY i OSTY

W Pułtusku i okolicach mamy niestety coraz mniej 
małych jednoosobowych działalności. Lokalny rynek 
bywa bezlitosny, drobnych przedsiębiorców wypierają 
z rynku silniejsze podmioty posiadające większe 
zaplecze, kontakty, a co za tym idzie, zlecenia. Dlatego 
też zawsze chętnie pokazujemy ludzi, którzy działają 
na lokalnym rynku. Poznajcie więc Czytelnicy Ewę 
Sidor. Młodą, wykształconą, świetnie przygotowaną do 
zawodu �zjoterapeuty

eprasa.pl 776166bb87
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Co z pozostałymi 
oskarżonymi?

Ta  sprawa  zbulwersowa-
ła  nasze  lokalne  środowisko, 
ale  odbiła  się  również  echem 
w  mediach  ogólnopolskich. 
Dwie  opiekunki  z  pułtuskie-
go  Domu  Pomocy  Społecz-
nej  filmowały  nagą  starszą 
kobietę  w  czasie  kąpieli.  Na-
granie  zostało  rozesłane  do 
lokalnych mediów i za sprawą 
udostępnienia trafiło do sieci. 
Obie  kobiety  zwolniono  dys-
cyplinarnie,  a  sprawą  zajęły 
się organy ścigania. Teraz za-
padł  pierwszy  wyrok.  Jedna 
z  „dowcipnych”  pań  dobro-
wolnie poddała się karze. 

Jak  informuje  Elżbieta 
Edyta  Łukasiewicz,  rzecz-
nik  Prokuratury  Okręgowej 
w  Ostrołęce,  Sąd  Rejonowy 
w  Pułtusku  II  Wydział  Kar-
ny, w dniu 13 sierpnia 2025r., 
wydał  wyrok  wobec  jednej 
osób  oskarżonych  w  spra-
wie  utrwalania  przy  użyciu 
podstępu  nagiego  wizerunku 
pensjonariuszki  Domu  Po-
mocy  Społecznej  w  Pułtusku 
oraz  rozpowszechniania  tego 
wizerunku za pośrednictwem 
Internetu bez zgody osoby za-
interesowanej,  o  czyny  z  art. 
191a  §1  k.k.  Sąd  Rejonowy 
w  Pułtusku  II  Wydział  Kar-
ny  w  dniu  13  sierpnia  2025r. 
wydał  wyrok  wobec  jednej 
osób  oskarżonych  w  spra-
wie  utrwalania  przy  użyciu 
podstępu  nagiego  wizerunku 

pensjonariuszki  Domu  Po-
mocy  Społecznej  w  Pułtusku 
oraz  rozpowszechniania  tego 
wizerunku za pośrednictwem 
Internetu bez zgody osoby za-
interesowanej,  o  czyny  z  art. 
191a §1 k.k.

Aneta K. dobrowolnie pod-
dała  się  karze  w  trybie  art. 

387  §1  k.p.k.  i  Sąd  wymie-
rzył  oskarżonej  karę  6  mie-
sięcy  ograniczenia  wolności 
z  obowiązkiem  wykonywa-
nia  nieodpłatnej,  kontrolo-
wanej pracy na cele społecz-
ne  w  wymiarze  20  godzin 
w  stosunku  miesięcznym. 
Orzekł  zadośćuczynienie  za 

doznaną  krzywdę  w  kwo-
cie  7.000  złotych  na  rzecz 
oskarżycielki  posiłkowej 
Urszuli  D.  oraz  zobowiązał 
oskarżoną  do  przeproszenia 
pokrzywdzonej  na  piśmie 

w  okresie  wykonywania  ka-
ry  ograniczenia  wolności. 
Materiały  dotyczące  pozo-
stałych  oskarżonych,  tj.  Ka-
roliny K. i Rafała K. zostały 
wyłączone  do  oddzielnego 
rozpoznania. 

Przypominamy,  że  we 
wrześniu  2023r.  dwie  osoby 
zatrudnione w Domu Pomo-
cy  Społecznej  w  Pułtusku 
nagrały  za  pomocą  telefo-
nu  komórkowego  pensjo-
nariuszkę  podczas  kąpieli. 
Na  nagraniu  utrwaliły  nagą 
sylwetkę  kobiety.  Nagranie 
to zostało następnie udostęp-
nione  innej  osobie.  W  dniu 
13  grudnia  2023r.  nagra-
nie  zostało  udostępnione  na 
jednym  z  portali  społecz-
nościowych,  gdzie  widnia-
ło  publicznie  przez  około 
30  minut.  W  toku  śledztwa 
przeprowadzono  przeszu-
kania  w  miejscach  zamiesz-
kania  osób  zatrudnionych 
w Domu Pomocy Społecznej, 
które zgodnie z ustaleniami, 
dokonały utrwalenia i rozpo-
wszechnienia bez zgody oso-
by  zainteresowanej  nagiego 
wizerunki  pensjonariuszki. 
Zabezpieczono  telefony  ko-
mórkowe  oraz  inne  nośniki 
danych, które zostały podda-
ne  badaniom  przez  biegłych 
z zakresu informatyki. 

W  oparciu  o  zgroma-
dzony  w  sprawie  materiał 

dowodowy,  dwóm  byłym 
pracownicom  DPS  w  Pułtu-
sku, tj. Anecie K. i Karolinie 
K. przestawiono zarzut pod-
stępnego utrwalania nagiego 
wizerunku  pensjonariuszki 
Domu  Pomocy  Społecznej 
w  Pułtusku.  Rafałowi  K. 
przestawiono  zarzut  roz-
powszechniania  podstęp-
nie  utrwalonego  wizerunku 
nagiej  osoby  bez  jej  zgody 
za  pośrednictwem  mediów 
społecznościowych.  Żadna 
z osób oskarżonych nie była 
wcześniej karana przez Sąd. 

Co  z  pozostałymi  dwiema 
osobami? Materiały dotyczą-
ce  pozostałych  oskarżonych, 
tj. Karoliny K. i Rafała K. zo-
stały  wyłączone  do  oddziel-
nego  rozpoznania.  Zgodnie 
z  obowiązującym  prawem, 
w  przypadku  dobrowolne-
go  poddania  się  karze  przez 
jednego  z  oskarżonych,  przy 
wielości osób oskarżenia jed-
nym  aktem  oskarżenia,  Sąd 
zobowiązany  jest  do  wyłą-
czenia  materiałów  w  zakre-
sie pozostałych oskarżonych. 
Wynika  to  z  zasad  postępo-
wania  karnego  oraz  utrwa-
lonego  orzecznictwa  Sądu 
Najwyższego. 

Termin rozpoznania sprawy 
Karoliny K. i Rafała K. należy 
do kompetencji Sądu Rejono-
wego w Pułtusku. Do sprawy 
będziemy wracać.              ED

Upokorzyła bezbronną pensjonariuszkę DPS. Aneta K. skazana

25  sierpnia,  dwa  zastępy 
z  JRG  (8  ratowników),  jeden 
zastęp z OSP Trzciniec (6 ra-
towników) oraz zastęp z OSP 
Lipniki  Stare  (6  ratowników) 
usunęły  skutki  wypadku 
dwóch  samochodów  osobo-
wych w miejscowości Lipniki 

Nowe,  gm.  Pułtusk.  W  zda-
rzeniu ranne zostały 3 osoby. 

31  sierpnia,  dwa  zastępy 
z JRG (8 ratowników) oraz za-
stępy  z  OSP  Pokrzywnica  (6 
ratowników),  OSP  Trzepowo 
(5  ratowników)  i  OSP  Dzier-
żenin (3 ratowników) usunęły 

skutki  wypadku  czterech  sa-
mochodów osobowych na DK 
61  w  miejscowości  Dzierże-
nin, gm. Pokrzywnica. W zda-
rzeniu  ranne  zostały  3  osoby 
z których jedna została zabra-
na do szpitala.

red.

Na drogach wciąz niebezpiecznie
Dwa groźne wypadki w minionym tygodniu. informacje przesłała nam Komenda 
Powiatowa straży Pożarnej a zdjęcie pochodzi z fb OsP w Trzcińcu. strażacy z tej 
jednostki brali udział w usuwaniu skutków wypadku w Lipnikach

29 sierpnia nastąpił odbiór 
końcowy zadania „Renowa-
cja ołtarza Najświętszego 
Serca Jezusowego i ołtarza 
Najświętszej Maryi Panny 
stanowiących wyposażenie 
Kolegiaty pw. Zwiastowa-
nia Najświętszej Maryi 
Pannie w Pułtusku”. 

Środki na  realizację  zada-
nia  zostały  przyznane  Gmi-
nie  Pułtusk  (występującej 
w  roli  dotującego)  z  Rządo-
wego  Programu  Odbudowy 

Zabytków – edycja II. Inwe-
storem  zadania  była  Parafia 
Rzymskokatolicka  pw.  św. 
Mateusza w Pułtusku, a wy-
konawcą – Polikromyo Łucja 
Brzozowska z Gdańska.

W  odbiorze  uczestniczy-
li  –  proboszcz  Parafii  pw. 
św.  Mateusza  w  Pułtusku 
ks. kan. Jarosław Arbat, za-
stępca  Burmistrza  Miasta 
Pułtusk Mateusz Miłoszew-
ski,  kierownik  Wanda  Go-
łębiewska  i  przedstawiciele 

Delegatury  w  Ciechanowie 
Wojewódzkiego  Urzędu 
Ochrony  Zabytków  oraz 
przedstawiciele  Wydziału 
Inwestycji Urzędu Miejskie-
go w Pułtusku.

Łączna wartość  robót wy-
konanych  w  ramach  całego 
zadania wyniosła: 789 383,20 
zł. Dofinansowanie z Rządo-
wego  Programu  Odbudowy 
Zabytków:  773  595,54  zł. 
Wkład własny: 15 787,66 zł.

źródło: pultusk.pl

KOLEGiaTa PułTusKa

Ołtarze po renowacji
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M a z O w i e c K a  K r O n i K a  K r Y M i n a l n a
NOWY DWÓR 
MAZ. Surowe kary 
za przekraczanie 
dopuszczalnej 
prędkości

Policjanci z nowodworskiej 
drogówki zatrzymali do kontroli 
dwóch kierujących, którzy w ob-
szarze zabudowanym przekroczy-
li dozwoloną prędkość o ponad 50 
km/h. Za popełnione wykrocze-
nia zostali ukarani mandatami 
karnymi oraz zostały im zatrzy-
mane prawa jazdy.

W  niedzielne  popołudnie  poli-
cjanci  Wydziału  Ruchu  Drogowe-
go  z  Komendy  Powiatowej  Policji 
w Nowym Dworze Mazowieckim, 
prowadzili kontrole prędkości tere-
nie naszego powiatu. O godz. 15:00 
w  Wojszczycach  gm.  Zakroczym 
zauważyli  volkswagena,  którego 
kierowca  w  obszarze  zabudowa-
nym jechał zdecydowanie szybciej, 
niż  zezwalają  na  to  przepisy.  Po-
miar  prędkości wykazał  105  km/h 
w miejscu, gdzie obowiązuje ogra-
niczenie  prędkości  do  50  km/h. 
Funkcjonariusze  zatrzymali  po-
jazd, za którego kierownicą siedział 
34-letni mieszkaniec Niemiec. Po-
licjanci, zgodnie z obowiązującymi 
przepisami  nałożyli  na mężczyznę 

mandat  karny  w  kwocie  1500  zł. 
W  związku  z  tym,  że  34-latek 
przekroczył dozwoloną w obszarze 
zabudowanym  prędkość  o  ponad 
50  km/h  policjanci  zatrzymali  mu 
także  uprawnienia  do  kierowania. 

Wkrótce ten sam patrol ruchu dro-
gowego  zatrzymał  23-latkę  kie-
rującą  bmw.  Mieszkanka  gminy 
Pomiechówek przekroczyła dozwo-
loną predkość w obszarze zabudo-
wanym o 56 km/h. Kobieta straciła 

prawo  jazdy,  a  policjanci  nałożyli 
na nią mandat  karny w wysokości 
1500 zł.

Przypominamy!  Każdy,  kto 
wsiada  za  kierownicę  swojego 
pojazdu,  odpowiada  nie  tylko  za 
swoje bezpieczeństwo, ale także za 
życie i zdrowie innych uczestników 
ruchu drogowego. Pamiętajmy, aby 
jeździć zgodnie z przepisami i sto-
sować się do ograniczeń wynikają-
cych z przepisów ruchu drogowego. 
Brawura  i  ryzykowne  zachowania 
mogą  doprowadzić  do  poważnego 
w skutkach wypadku drogowego.

LEGIONOWO. 
W powiecie 
utworzą klasę 
klasę mundurową

Komendant Powiatowy Policji 
w Legionowie podinsp. Zbigniew 
Pucelak oraz Dyrektor Liceum 
Ogólnokształcącego im. mjra 
Konstantego Mikołaja Radziwił-
ła w Zespole Szkół w Komornicy 
Pan Krzysztof Roszak, podpisali 
porozumienie dotyczące realiza-
cji zajęć z przygotowania do pod-
jęcia służby w Policji określonych 
w programie szkolenia w oddzia-
le o profilu mundurowym. W ra-
mach porozumienia legionowscy 
policjanci będą wspierać kadrę 
pedagogiczną w procesie eduka-
cji, a absolwenci klasy munduro-
wej będą mieli ułatwiony proces 
rekrutacji do służby w Policji.

Zawarte  porozumienie  dotyczy 
utworzenia  w  Liceum  Ogólno-
kształcącym  im.  mjra  Konstante-
go Mikołaja Radziwiłła w Zespole 
Szkół  w  Komornicy  klasy  o  pro-
filu  mundurowym,  której  działal-
ność będzie ściśle wspierana przez 
Policję. 

Od  września  naukę  w  tej  klasie 
rozpocznie  30  uczniów.  Program 
nauczania  zostanie  wzbogacony 
o  dodatkowe  zajęcia  teoretyczne 
i  praktyczne,  prowadzone  przy 
współpracy z policjantami Komen-
dy  Powiatowej  Policji  w  Legiono-
wie. Zawiązana współpraca pozwoli 
na kształtowanie w uczniach takich 
postaw jak odpowiedzialność, dys-
cyplina i zaangażowanie społeczne. 
Młodzież  zdobędzie  cenną wiedzę 
i  doświadczenie  co  przyczyni  się 
do  świadomego  wyboru  przyszłej 
ścieżki zawodowej.

Przypominamy, że zgodnie z obo-
wiązującymi przepisami absolwen-
ci  klasy  o  profilu  mundurowym 
będą mieli ułatwiony proces rekru-
tacji  do  służby  w  Policji.  Osoby, 
które w ciągu 3  lat  od ukończenia 
klasy  mundurowej  złożą  podanie 
o przyjęcie do Policji, będą mogły 

skorzystać  ze  zwolnienia  z  testu 
wiedzy. Co więcej, jeśli w ostatnim 
roku  nauki  uzyskają  pozytywny 
wynik z testu sprawności fizycznej, 
zostaną  również  zwolnieni  z  tego 
testu  podczas  postępowania  kwa-
lifikacyjnego.  Kandydaci,  którzy 
pomyślnie  przejdą  postępowanie 
kwalifikacyjne,  otrzymają  pierw-
szeństwo w przyjęciu do służby.

NOWY DWÓR MAZ. 
Jechał po alkoholu, 
bez OC i uprawnień

24 sierpnia br. nowodworscy 
patrolowcy zatrzymali na ul. Bo-
haterów Modlina kierowcę toyoty. 
Mężczyzna wsiadł za kierownicę 
pojazdu, mając w organizmie 0,35 
promila alkoholu oraz cofnięte 
uprawnienia do kierowania. Po-
nadto auto którym się poruszał, 
nie posiadało aktualnych badań 
technicznych i obowiązkowego 
ubezpieczenia OC.

W  nocy  z  soboty  na  niedzielę, 
policjanci  prewencji  podjęli  inter-
wencję  wobec  kierowcy  toyoty, 
który  popełnił  wykroczenie  dro-
gowe.  W  trakcie  legitymowania 
patrolowcy  wyczuli  od  siedzącego 
za  kierownicą  27-latka  woń  alko-
holu.  Przeprowadzone  badanie 
stanu  trzeźwości  wykazało,  że 
mężczyzna  jest  po  użyciu  alkoho-
lu,  a  wydychanym  powietrzu  ma 
0,35 promila. Ponadto na podstawie 
wydanej  decyzji  administracyjnej 
mieszkaniec  Nowego  Dworu  Ma-
zowieckiego  miał  cofnięte  upraw-
nienie do kierowania.

Dalsze  czynności  potwierdzi-
ły  ponadto,  że  toyota,  ktorą  jechał 
27-latek  nie  ma  ważnych  badań 
technicznych  i  obowiązkowego 
ubezpieczenia OC. Za wykroczenie 
w  ruchu drogowym, policjanci na-
łożyli na kierującego mandat karny. 
Oprócz  tego, mężczyźnie grozi  te-
raz kara do 2 lat pozbawienia wol-
ności oraz wysoka grzywna.

PUŁTUSK. Miał 2 
promile i wsiadł 
na skuter. Jazdę 
zakończył w rowie

Nieodpowiedzialna jazda 
mogła zakończyć się tragedią. 
W jednej z miejscowości powiatu 
pułtuskiego 45-letni mężczyzna, 
kierując skuterem, stracił pano-
wanie nad pojazdem i wjechał do 
przydrożnego rowu. Jak się oka-
zało, był kompletnie pijany.

Zdarzenie miało miejsce we wto-
rek  (26  sierpnia  2025  r.),  kiedy  to 
do  służb  wpłynęło  zgłoszenie  od 
kobiety,  która  zauważyła,  ze  męż-
czyzna  jadąc  skuterem wjechał  do 
rowu. Na miejsce natychmiast skie-
rowano  patrol  policji.  Funkcjona-
riusze przebadali 45-latka alkoma-
tem.  Wynik  jaki  wskazał  alkomat 
to  ponad  2  promile  alkoholu. Nie-
trzeźwy kierowca został zatrzyma-
ny, a jego motorower zabezpieczono 
i odholowano na policyjny parking. 
Po  wykonaniu  czynności  mężczy-
zna został zwolniony, jednak to nie 
koniec  sprawy.  Teraz  odpowie  za 
swoje  czyny  przed  sądem.  Grożą 
mu  konsekwencje  zarówno  karne, 
jak i finansowe – włącznie z wyso-
ką grzywną, zakazem prowadzenia 
pojazdów  oraz  karą  pozbawienia 
wolności do 3 lat. Policja po raz ko-
lejny apeluje o rozwagę i przypomi-
na: jazda pod wpływem alkoholu to 
nie tylko łamanie prawa, ale przede 
wszystkim  realne  zagrożenie  dla 
życia i zdrowia – zarówno kierują-
cego,  jak i  innych uczestników ru-
chu drogowego.

KPP: Legionowo/ 
Nowy Dwór Maz./Pułtusk

SPONSOR GŁÓWNY: PATRONI MEDIALNI:

Gmina
Jabłonna

Patronat Honorowy 
Wójta Gminy Jabłonna

Patronat Honorowy 
Starosty Legionowskiego

 PARTNERZY PREMIUM:

 PARTNERZY GŁÓWNI:PATRONATY HONOROWE:

Patronat Honorowy 
Prezesa Zarządu

 20 - 21 września 2025

Pałac w Jabłonnie, 

ul. Modlińska 105 

SOBOTA I NIEDZIELA, 

 11:00-17:00

XXIII FESTIWAL 

"NAUKA Z PAŁACEM W TLE"

WYKŁADY - WARSZTATY

POKAZY - DOŚWIADCZENIA

WSTĘP WOLNY

ZAPRASZAMY NA

 www.palacjablonna.pl

NIEPORĘT. Potrącił dziecko i uciekł
Policjanci z legionowskiego wydziału dochodzeniowo-śledczego prowadzą postępowanie 
w sprawie potrącenia dziecka przez mężczyznę poruszającego się hulajnogą eklektyczną. Do 
zdarzenia doszło 15 lipca około godz. 20.00 w Rembelszczyźnie na ul. Strużańskiej. Jeśli ktoś 
z Państwa rozpoznaje mężczyznę, którego wizerunek widnieje na opublikowanym zdjęciu, 
proszony jest o pilny kontakt telefoniczny z policjantem prowadzącym sprawę tel. 47 72 48 
265 lub dyżurnym komendy tel. 47 72 48 213 (czynny całodobowo).

Policjanci  z  legionowskiego  wydziału  dochodze-
niowo-śledczego prowadzą postępowanie w sprawie 
potrącenia dziecka przez mężczyznę poruszającego 
się hulajnogą eklektyczną. Kierujący hulajnogą po-
ruszał  się  drogą  dla  pieszych  i  zderzył  się  z  kieru-
jącym  rowerem  dzieckiem,  a  następnie  oddalił  się 
z  miejsca  zdarzenia.  Chłopiec  z  obrażeniami  ciała 
trafił do szpitala.

Osoby, które mogą mieć  jakiekolwiek  informacje 
na temat tożsamości mężczyzny, którego wizerunek 
publikujemy proszone są o kontakt osobisty, lub te-
lefoniczny  z Komendą  Powiatową Policji  w Legio-
nowie.  Informacje  można  przekazać,  dzwoniąc  na 
numery tel. 47 72 48 213 (czynny całą dobę) lub do 
policjanta prowadzącego sprawę tel. 47 72 48 265.

eprasa.pl 776166bb87
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Po co w ogóle było 
to zamieszanie  
i czy nie ma 
w gminie spraw 
ważniejszych?

Jak  pamiętamy,  Pułtuska 
Rada  Miejska  30  grudnia 
2024 r. przegłosowała uchwa-
łę,  na  mocy  której  hejnał  ma 
być  odtwarzany  każdego 
dnia  o  12:57. Dopytywaliśmy 
przewodniczącego  Rady  Łu-
kasza  Skarżyńskiego  o  realia 
historyczne i pisaliśmy o tym 
w  Tygodniku  w  marcu  tego 
roku.  Od  przewodniczące-
go  dowiedzieliśmy  się,  że  „... 
wnioskodawcą zmiany godzin 
odgrywania hejnału był Rad-
ny Rady Miejskiej w Pułtu-
sku Sławomir Krysiak, który 
w przedłożonym w dniu 7 li-
stopada 2024 r. do Biura Rady 
Miejskiej w Pułtusku piśmie 
zwrócił się z prośbą o prze-
prowadzenie procedury zmia-
ny uchwały Rady Miejskiej 
regulującej zasady używania 
hejnału uzasadniając postu-
lowaną zmianę. Intencją Rad-
nego było to, aby mieszkańcy 
Pułtuska i turyści łatwiej za-
pamiętali jedną z najważniej-
szych dat w historii naszego 
miasta, czyli uzyskania praw 
miejskich w 1257r, wzorem in-
nych miast...”

Dowiedzieliśmy  się  także, 
że  pomysł  nie  był  poddawa-
ny  konsultacjom  społecznym 
–  ale  przede  wszystkim  pan 
przewodniczący  Skarżyński 
za naszym pośrednictwem po-
informował  opinię  publiczną, 
że  „...  z przepisów prawa nie 
wynika obowiązek zasięgania 
opinii historyków lub heral-
dyków w zakresie dotyczącym 
godziny nadawania hejnału.”

To  chyba  kluczowa  kwe-
stia  –  pomyślmy:  po  co  py-
tać  historyków,  heraldyków, 
badaczy  i  znawców  tematu, 
skoro  mamy  radnych?  Radni 
miejscy czy powiatowi repre-
zentują  różne  zawody,  różny 
poziom  wiedzy  w  przeróż-
nych dziedzinach. Statystycz-
nie dość rzadko zdarza się, że 
w  radzie  takiego  czy  innego 
miasta  lub  powiatu  zasiada 
osoba  biegła  w  ekonomii, 
finansach  publicznych,  za-
rządzaniu,  znająca  specyfikę 
oświaty czy realiów inwestycji 
w infrastrukturę. Ale jest taka 
dziedzina, gdzie prawie każdy 
radny czuje potrzebę zaistnie-
nia i zasygnalizowania własnej 
kreatywności.  To  dziedzina 
trudna  do  oszacowania,  nie-
poddająca  się  ekonomicznym 
analizom, w której każdy mo-
że na  swój  sposób  zabłysnąć. 
To  PATRIOTYZM  –  także 
w wydaniu lokalnym.

Nie  można  mieć  zatem  za 
złe  inicjatywy,  dzięki  której 
mieszkańcy  Pułtuska  i  tu-
ryści  mają  zapamiętać  „datę 
uzyskania  praw  miejskich 
w 1257 roku”. Problem w tym, 
że w opinii historyków (Tygo-
dnik Pułtuski poprosił o  taką 
opinię)  TWIERDZENIE,  ŻE 
PUŁTUSK  UZYSKAŁ  PRA-
WA  MIEJSKIE  W  ROKU 
1257  NAJPEWNIEJ  JEST 
FAŁSZYWE.

Dla  chętnych  (...)  przy-
taczamy  fragmenty  opinii 
w sprawie rzekomego nadania 
Pułtuskowi  praw  miejskich 
w 1257 r.:

Datę 5 lipca 1257 roku jako 
moment pierwszego przywile-
ju lokacyjnego miasta Pułtu-
ska podał dziewiętnastowiecz-
ny badacz dziejów Mazowsza 

Wincenty Hipolit Gawarecki 
(1788-1852). W wydanej w 1826 
roku Wiadomości historycz-
nej miasta Pułtuska stwier-
dził, że właśnie w 1257 roku 
książę mazowiecki Siemowit 
I w nadaniu dla biskupstwa 
płockiego zezwolił na używa-
nie prawa miejskiego paste-
rzom płockim, co utożsamił 
z nadaniem tego prawa Puł-
tuskowi. Gawarecki jednak 
samego przywileju lokacyjne-
go miasta z tą datą nie widział 
/.../ W nieco później wydanej 
pracy na temat przywilejów 
lokacyjnych miast mazowiec-
kich w ogóle nie wspomniał 
o roku 1257, odwołując się 
do przywilejów późniejszych: 
rzekomo odnowionego przez 
biskupa Klemensa Pierzchałę 
w 1380, a zacytował dokument 
biskupa Jakuba z Kurdwa-
nowa z 1405 roku. Ustalenia 
Gawareckiego utrzymywały 
się w historiografii długo i nie 
były w zasadzie weryfikowane. 
Najpierw powtórzono je w mo-
numentalnym i podstawowym 
dziele Słownik geograficzny 
Królestwa Polskiego i innych 
krajów słowiańskich. Bezkry-
tycznie przywołał je potem 
uznany badacz miast mazo-
wieckich Stanisław Pazyra. 
Broniła też 1257 roku Jani-
na Z. Zwolińska w istotnym 
dla ówczesnych badań tomie 
pierwszym studiów z dziejów 
miasta i regionu. Nie kwestio-
nowali daty lokacji przed 1300 
rokiem nawet tak uznani ba-
dacze miast polskich jak Hen-
ryk Samsonowicz. Powtórzył 
ją wreszcie Józef Kazimierski 
w pierwszej pełnej monogra-
fii dziejów miasta, wydanej 
w latach dziewięćdziesiątych 
XX wieku. W ten sposób nie 
zweryfikowana data loka-
cji miejskiej, ustalona dość 
enigmatycznie i bez należy-
tej podstawy źródłowej przez 
Gawareckiego niemal równo 
200 lat temu, była przyjmo-
wana za pewnik i utrwaliła się 
w świadomości tak badaczy, 
jak ludzi, i to nie tylko w skali 
lokalnej. Okazją do weryfi-
kacji stały się wyznaczone na 
rok 2007 obchody 750-lecia 
nadania praw miejskich mia-
stu. Jednym z ich elementów 
była ogólnopolska konferen-
cja naukowa zorganizowana 
w Akademii Humanistycznej 
im. A. Gieysztora. Podczas 
jej trwania Zbigniew Moraw-
ski, mediewista z ówczesnego 
Wydziału Historycznego AH, 
zakwestionował zdecydowa-
nie rok 1257 jako datę lokacji 
miasta. Wskazał on jeszcze raz 

na fakt, że Gawarecki nie wi-
dział dokumentu z 1257 roku, 
gdyż ten nie został odnalezio-
ny. Badacz zasugerował także, 
że po prostu dokument taki być 
może nigdy nie istniał. Zauwa-
żył, że mogło dojść do mylne-
go odczytania tekstu znanego 
dziś dokumentu Siemowita 
I, wystawionego w Mistrze-
wie (ob. Mistrzewice) z datą 
27.06.1254 roku dla biskupa 
płockiego Andrzeja, w którym 
książę zwalnia jedynie podda-
nych biskupich ze świadczeń 
na swą rzecz. Mowy o Pułtu-
sku we wspomnianym doku-
mencie w ogóle jednak nie ma. 
Morawski zwrócił też uwagę, 
że Gawarecki raczej tylko 
dopuszcza możliwość lokacji 
tak wczesnej. Niestety później 
jego wątpliwości pominięto 
uznając rok 1257 za pewnik. 
Swoje ustalenia powtórzył 
Morawski w monografii Puł-
tuska, konkludując po dłuż-
szym wywodzie, że w zasadzie 
„za datę lokacji miasta na 
prawie chełmińskim uchodzi 
więc rok 1339”. Wskazał też, 
że kolejny przywilej z1380 ro-
ku, wydany przez biskupa Kle-
mensa Pierzchałę dla Pułtuska 
w 1380 roku zwierał kilka nie-
oczywistych rozszerzeń. Nato-
miast w ostatnim czasie nowe, 
ciekawe hipotezy wysunął 
świetnie rozpoznający topo-
grafię miasta historyk Krzysz-
tof Wiśniewski. Wskazał on 
na konieczność rozróżnienia 
do początku XV wieku odręb-
nych części Pułtuska: miasta 
biskupiego (ob. Rybitew) oraz 
miasta książęcego (Stare Mia-
sto?). Fakt ten może tłumaczyć 
rozbieżności w przytoczonych 
tu różnych datach przywilejów 
lokacyjnych oraz specyfikę 
urbanistyczną naszego grodu. 
Do tych wątpliwości należy 
jeszcze dołączyć konieczność 
uwzględnienia możliwie naj-
pełniej wyników badań arche-
ologicznych, prowadzonych 
w Pułtusku zwłaszcza w ostat-
nich dekadach”. 

Cytowana  opinia  jasno  su-
geruje,  by  nie  organizować 
wydarzeń  rocznicowych  od-
wołujących  się do daty, która 
została  naukowo  podważona. 
Apeluje także, aby „... położyć 
większy akcent na populary-
zację wiedzy na temat począt-
ków miasta, by w przyszłości 
uniknąć odwoływania się do 
chwiejnej tradycji podważanej 
przez powszechnie dostępne 
od wielu lat publikacje”. 

SZANOWNI  PAŃSTWO 
RADNI  –  skutkiem  waszego 
głosowania  z  grudnia  2024 

r.  znaleźliśmy  się  w  sytuacji 
absurdalnej:  hejnał  „trąbimy” 
o  12:57,  a  każdy  rzetelny  hi-
storyk  najpewniej  odpowie, 
że  1257  r.  nie  jest  datą  nada-
nia  praw  miejskich  naszemu 
miastu.  Temat  „świętowania 
rocznicy”  powrócił  na  kwiet-
niowej  sesji  Rady,  na  której 
pomysłodawca,  radny  Sławo-
mir Krysiak zgłosił nieco za-
skakujące  własne  stanowisko 
odnośnie daty 1257:

„...mówię o tej historycz-
ności, no nie liczymy na to że 
przy okazji tej uroczystości hi-
storycy przyjdą i powiedzą tak 
to jest to, historycy stwierdzą, 
że ten rok 1257 tak jest troszkę 
wymyślony, troszkę myśmy go 
tak przytulili, ktoś tam się kie-
dyś pomylił, więc nie liczmy, że 
teraz w związku z taką okrągłą 
rocznicą oni wyjdą i będą mó-
wić, że jest inaczej /.../ raczej 
bym nie ruszał historyków, bo 
rozgrzebiemy temat, który no 
przynosi nam jednak zaszczyt, 
bo 1257 a nie 1340-ileś, ale to 
nie jest historycznie udowod-
nione i historycy mogą nam 
z tego święta zrobić przyczynek 
do konfliktów albo do jakiegoś 
kaca moralnego. Zgłaszałem 
ten hejnał i ile mi się dostało od 
niektórych ludzi, panie puknij 
się w głowę, nie 1250, co pan 
wymyślił?! Nie ja wymyśliłem, 
ja tylko uważam, że skoro gra-
my hejnał, to grajmy go w ta-
kiej jak najkorzystniejszych 
dla nas sytuacji...”  Czyli  co? 
Wiemy, że ta data jest błędna, 
ale skoro w oparciu o niepraw-
dziwą  datę  przyjęto  uchwałę 
o odgrywaniu hejnału o 12:57 
to brnijmy dalej i wmawiajmy 
sobie, że wszystko  jest w po-
rządku  –  a  już  na  pewno  nie 
pytajmy o zdanie historyków, 
bo  „rozgrzebią”  i  powiedzą, 
że  pobłądziliśmy.  Zresztą, 
jak  twierdzą  komentujący  to 
mieszkańcy, jest w naszej gmi-
nie mnóstwo  innych ważniej-
szych problemów, które Rada 
powinna rozstrzygać, zamiast 
zajmować  się  przesuwaniem 
godziny hejnału. 

Popełnianie błędów to ludz-
ka  rzecz. Mamy  jednak prze-
konanie  graniczące  z  pewno-
ścią:  pułtuszczanie  nie  ocze-
kują nieomylności od radnych 
miejskich - oczekują zdolności 
do tego, aby rzetelnie i uczci-
wie własne błędy uznać  i na-
prawić. Przyznanie się do wła-
snego  błędu  buduje  autorytet 
–  a uporczywe  trwanie w za-
fałszowanej  rzeczywistości 
z  pewnością  nie  przysporzy 
społecznego szacunku.

ZCZ

Hejnał w Pułtusku o godzinie 12:57

ILE MOSTÓW JEST 
W PUŁTUSKU
ile mamy mostów w mieście? jeśli wierzyć nocie 
internetowej, mamy tych mostów DWaNaŚCiE; 
w niewielkim mieście (około 20 tysięcy 
mieszkańców), będącym siedzibą miejsko-wiejskiej 
gminy i powiatu. To jedno z najpiękniejszych miast 
mazowsza, nazywane WENECjĄ maZOWsZa. 
Posiada liczne, urokliwe starorzecza Narwi, na 
których jest 12 mostów, wśród nich mOsTEK miłOŚCi

NAJBARDZIEJ ZNANE I UCZĘSZCZANE SĄ DWA MOSTY 
– ŚWIĘTOJAŃSKI, przy którym wznosi się �gura św. Jana 
Nepomucena i BENEDYKTYŃSKI, przy którym znajduje się 
ciąg rzeźb związanych z powieścią Wiktora Gomulickiego. 
Piękny.

Szkoda tylko, że żaden z nich nie jest godny tysiącletniego 
miasta, takiego mostu z rzeźbami związanymi z naszą boga-
tą historią, jej postaciami lub innymi wyróżnikami architek-
tonicznymi. Niestety, nie byliśmy i nie jesteśmy miastem, 
które mogłoby sobie pozwolić na mostowe „szaleństwa”. 

Do najładniejszych mostów polskich w niedużych mia-
stach – jak podaje Internet- zalicza się MOST KŁOSOWSKI 
w Wałczu, wiszący, też MOST w Tylmanowej, a dokładnie 
MOST w BRZEGACH nagrodzony w 2023 w konkursie im. 
Maksymiliana Wol�a jako najpiękniejszy w Polsce.

GmD

Jeszcze moment i już nad Pułtusk nadleci PTA-K. To kon-
kurs teatralny dla nieprofesjonalnych zespołów aktorskich, 
który cieszy się, od lat, olbrzymim powodzeniem i jest ocze-
kiwany przez rzesze rodzimych teatromanów. 

Dziś na (prze) fajnej fotce prezentujemy człowieka – orkie-
strę, redaktora Lecha Chybowskiego, też pisarza, też aktora 
i reżysera. Tu na zdjęciu z kolegą Dariuszem Zawadzkim, ak-
torem - amatorem w jednej ze sztuk minionych lat.     GmD

Fajne FOTO

eprasa.pl 776166bb87



w w w.jarmark24.plJARMARK MAZoWiECki nr 36 2 - 8 września 20256 prOMOcja

Mazowiecka Marka Ekonomii Społecznej 
- wyróżnienie, które warto zdobyć

Jeśli prowadzisz spółdzielnię socjalną, organizację pozarządową lub działasz w samorządzie, 
konkurs „Mazowiecka Marka Ekonomii Społecznej” - jest dla Ciebie. Liczy się w nim jakość 

działania, konkretna zmiana w życiu innych i to - co zostaje po Twojej pracy.

To konkurs, który pomaga złapać perspektywę. Uporządkować dorobek. Pokazać, że codzienna działalność, to coś więcej,  

niż tylko akcje. 

Marka to nie tylko wyróżnienie, to także narzędzie. Dzięki niej łatwiej dotrzeć do partnerów, znaleźć fundusze, nawiązać 

współpracę z samorządami, czy innymi podmiotami. Potwierdza sens pracy. Buduje dumę. Pomaga ludziom poczuć, że to co 

robią - ma znaczenie. 

Nie trzeba mieć wielkiego zaplecza. Kapituła uważnie przygląda się projektom, ale widzi też wysiłek aplikujących podmiotów,  

kontekst i codzienną konsekwencję. Jeśli Twoja organizacja łączy aktywność społeczną z przedsiębiorczością i przeciwdziała wy-

kluczeniu społecznemu, warto się zgłosić. Jeśli działasz w samorządzie i wspierasz trzeci sektor - tym bardziej. Konkurs ma kilka 

kategorii, dopasowanych do prowadzonej działalności. Jest w nim też miejsce dla nowych inicjatyw i  indywidualnych liderów.

Wśród tegorocznych laureatów, w kategorii „Rozwój”, znalazła się m.in. Fundacja Leny Grochowskiej z Siedlec, która tworzy 

miejsca pracy dla osób z niepełnosprawnościami. Grupa AS z Płocka zajmująca się aktywizacją seniorów oraz Spółdzielnia So-

cjalna Integracja z Adelina, której efekty pracy widać w lokalnej społeczności. Stowarzyszenie na Rzecz Wspierania Aktywno-

ści Seniorów AS z Mławy - to coś więcej niż tylko wsparcie osób starszych. To też, szeroko rozumiana działalność kulturotwórcza, 

artystyczna, turystyczna i  międzypokoleniowa. Serdeczny Bar Mleczny prowadzony przez Fundację pomocy rodzinie „Człowiek 

w potrzebie” zatrudnia osoby zagrożone wykluczeniem społecznym. 

W kategorii „Reintegracja” wyróżnienie odebrała Fundacja aKUKU z Górek k. Leoncina, która prowadzi WTZ „W sercu Kampinosu”. 

To tutaj powstał innowacyjny projekt „Droga do Przyszłości” pomagający osobom z niepełnosprawnościami w wyjściu na otwarty 

rynek pracy. W gronie laureatów jest też Stowarzyszenie na Rzecz Innowacji i Edukacji z Radomia, które promuje innowacyjne me-

tody kształcenia zawodowego mające wpływ na zwiększenie skuteczności metod nauczania w odniesieniu do potrzeb lokalnego 

rynku pracy.

Tytuł w kategorii „Odpowiedzialność” tra�ł do samorządów: Miasta Kobyłka i Gminy Świercze, które nie tylko doskonale rozu-

mieją potrzeby organizacji pozarządowych, ale pomagają im realizować projekty społeczne, dając przestrzeń do takiej działalności 

i obdarzając zaufaniem. 

W kategorii „Osobowość” wyróżniono ludzi. Dagmara Janas z Radomia od kilkunastu lat wspiera osoby z niepełnosprawnościa-

mi i ich rodziny. Michał Jaros z sukcesem buduje nowoczesne przedsiębiorstwo społeczne. Wioletta Urban z Piaseczna kieruje 

MOPS-em, który nie zajmuje się tworzeniem biurokratycznych barier, tylko skutecznym wsparciem. 

W kategorii „Odkrycie” Kapituła doceniła Spółdzielnię Socjalną „Bochena” z Warszawy. Ten projekt łączy działalność gastrono-

miczną z pomocą osobom pogrążonym w kryzysie.

Najbardziej prestiżowe wyróżnienie, „Super Marka”, tra�ło do dwóch instytucji - Powiatowego Centrum Integracji Społecznej 

w Legionowie oraz Siedleckiej Spółdzielni Socjalnej Caritas, które skutecznie rozwiązują lokalne problemy społeczne, stawia-

jąc na jakość, stabilność i konkretne wsparcie. 

Jeśli prowadzisz organizację społeczną lub pracujesz w samorządzie, Mazowiecka Marka Ekonomii Społecznej to znak, 

że robisz coś dobrze. 

Działanie jest realizowane w ramach projektu pt.: „Dla Ciebie, dla mnie, dla nas - rozwój usług społecznych na Mazowszu”  

w ramach Programu Fundusze Europejskie dla Rozwoju Społecznego na lata 2021 - 2027, Priorytet IV Spójność społeczna i zdrowie,  

Działanie FERS.04.13 - Działania w celu zwiększenia równego i szybkiego dostępu do dobrej jakości trwałych i przystępnych cenowo usług.

eprasa.pl 776166bb87



w w w.jarmark24.pl
nr 36 JARMARK MAZoWiECki2 - 8 września 2025 7GOścinnie

naSze wilKOwYje

...Coś
- Wszystko dobrze? – spytał Solejuk Japycza, który ze 

zbolałą miną siedział na ławeczce. Japycz tylko łypnął na 
niego spod oka i choć wydawało się, że nic nie powie, 
to jednak powiedział. Oj, powiedział. – A tobie Solejuk 
zaoczna matura nie wystarcza? Solejuk nie zrozumiał sar-
kazma i brnął dalej. – A myślałem, żeby sobie jakiegoś 
em-bi-eja kupić, ale moja stara nie chce wydawać kasy na 
Kolegium Tumanum. 

Dopiero się po chwili zorientował, że Japycz czegoś zły, 
więc zapytał subtelnie, jak na maturzystę przystało:  - A ty 
Japycz  czemu mordę masz dziś krzywą, jak nogi Ziuty 
z Dopiewa? Trzeba wam wiedzieć, że nogi Ziuty z Dopie-
wa są w jakimś rejestrze Junesko czy Głinesa i ona jest 
z nich bardzo dumna, bo z całego świata przyjeżdżają 
dżokeje i dżokejki, żeby se porównania ze wzorem najdo-
skonalszym zrobić i nikt nie wytrzymie, choć ta porażka 
raczej ich cieszy. Ale Ziutę też i to najważniejsze. Ziuta 
zawsze powtarza: „Nie ważne w czym, ale jak w czymś 
jesteś najlepszy na świecie, to jesteś ktoś”. Z tego powo-
du Ziuta mimo urody raczej niewyględnej powodzenie ma 
szalone, a jej objęcie nogami wpół zalotników, sławne jest 
w całym powiecie and bijond. Nieważne jaka tusza, Ziuta 
obejmie.

No ale to była taka tygrysja, czyli męska dygresja dla 
feministek, żeby rozumiały, że my rozumiemy, że każda 
kobieta piękna i niepowtarzalna jest. Z Japyczem zaś 
rzecz się miała tak, że Solejuk mu przykrość zrobił dużym 
kwantyfikatorem. Te duże kwantyfikatory, to dziwne są, bo 
mogą być duże jak „wszystko” i zupełnie nieistniejące jak 
„nic”, a nadal są duże. Albo „każdy” i „nikt”. Każdy to 
cała kupa, a nikt to nikt. Japycz to tym tłumaczy, że nazwa 
duży kwantyfikator oznacza, że albo obejmuje wszystko, 
albo wszystko wyklucza. Z tego wynika, że moja teścio-
wa jest duży kwantyfikator do sześcianu, bo ona zawsze 
wszystko wyklucza. „Wykluczone” – to jej ulubione słowo, 
szczególnie do mnie. Ale my się tym z Jolą specjalnie nie 
przejmujemy, bo oprócz dużych kwantyfikatorów ma złote 
serce i tylko zwyczaj, żeby wykluczyć co się da, a potem 
troszku odpuścić. Strategia taka, ale trudno ocenić czy du-
ża, czy mała. Japycz mówi, że strategia jest zawsze duża, 
a jak mała, to taktyka. Ale to straśnie podejrzane, bo ja 
mam zdecydowanie mała strategię życiową: Jola, dziecki 
i piosenki patrio polo, a jeśli ja mam małą, to znaczy, że 
strategia duża jest nie zawsze. Ot, co!

A w tej konkretnej sprawie to Japyczowi rozchodziło się 
o to, że w jego wieku nie wypada pytać „wszystko ok?”, bo 
wiadomo, że nie wszystko. Życie dzieli się bowiem wyraź-
nie na kilka okresów. Najpierw myślisz, że wszystko okej, 
tylko desery są za małe, a cukierki za drogie. Potem masz 
nadzieję, że wszystko będzie ok, ale nie jest, bo prawie 
każdy zaczyna od nieszczęśliwej miłości. Potem już wiesz, 
że wszystko nigdy nie jest ok, ale starasz się, żeby więk-
szość była. Zwłaszcza dla dzieci, choć dla ich dobra nigdy 
nie sprostasz  oczekiwaniom co do wielkości deseru i do-
stępności cukierków. Potem większość staje się maciupka 
maciupeńka, aż wreszcie znika i wtedy zaczynasz mieć na-
dzieję, że najważniejsze jest ok, bo skoro nie można mieć 
wszystkiego, to ważne jest, żeby mieć to co najważniejsze. 
Albo przynajmniej większość. Albo przynajmniej najważ-
niejsze z najważniejszych.

A potem przychodzi wiek japyczowy i pokazuje się, że 
najważniejsze jest, żeby mieć coś okej. Cokolwiek. Tycie 
tycieńkie. Byle przy życiu trzymało i nadawało życiu smak. 
Albo chociaż smaczek. Ale jak ktoś pyta czy wszystko okej, 
to po prostu pyta bezmyślnie i to jest wielce irytujące. 

Japycz jak to Japycz – zapewne ma rację. Ale ta per-
spektywa nawet świętego potrafi doprowadzić do szew-
skiej pasji.  A z szewską pasją nieważne, czy ona duża, czy 
mała i czy kwantyfikowana, wiadomo, że niebezpieczna. 
Więc teraz we czterech siedzimy z krzywymi mordami i na-
rzekamy na życiowe cykle, że przed nimi nie ma ucieczki. 
I że przychodzi taki moment, że zaczynasz się zastanawiać, 
że jeszcze cuś, czy już nic. A! Piesa jego krew!

   Pietrek

Energetyczny skok w przyszłość – 
PGE Dystrybucja zmienia Mazowsze 
w centrum inteligentnej sieci
Kiedy mówimy o rozwoju energetyki, Mazowsze właśnie dostało mocny 
sygnał, że przyszłość dzieje się tu i teraz. Zakończony projekt PGE Dystrybucja 
w warszawskim Oddziale to nie tylko modernizacja sieci – to prawdziwa 
rewolucja w podejściu do bezpieczeństwa, stabilności i innowacyjności.

Ponad  52  miliony  złotych 
unijnego  wsparcia,  kilome-
try  nowoczesnych  linii,  sta-
cje  elektroenergetyczne  na-
szpikowane  inteligentnymi 
technologiami i rozwiązania, 
które do niedawna brzmiały 
jak wizja  jutra –  to dziś  co-
dzienność mieszkańców wo-
jewództwa mazowieckiego.

–  Posiadamy niezwykle 
ambitny Plan Inwestycyjny, 
którego realizacja bezpo-
średnio oddziałuje na wzrost 
bezpieczeństwa energetycz-
nego oraz bezawaryjności 
dostaw – podkreśla Andrzej 
Cząstkiewicz,  Wiceprezes 
Zarządu  ds.  Operatora  PGE 
Dystrybucja.  I  faktycznie  – 
jego słowa znajdują odzwier-
ciedlenie w każdej  zrealizo-
wanej inwestycji.

Stacja 110/15 kV Małopole 
w  gminie  Dąbrówka,  nowa 
linia Piaseczno–Grójec, ma-
gistrala A2 w Mińsku Mazo-
wieckim,  blisko  15  km  linii 
kablowej  wzdłuż  autostrady 
Warszawa–Kukuryki  czy 
16,5  km nowej  sieci wzdłuż 
S7 – każda z tych inwestycji to 
krok w stronę odporności na 
anomalie  pogodowe,  mniej-
szej  awaryjności  i  większej 
niezależności  energetycznej 
regionu.  To  także  otwarcie 
sieci na przyłączanie nowych 
odnawialnych źródeł energii, 
wsparcie dla elektromobilno-
ści  i  rozwój  lokalnych  spo-
łeczności energetycznych.

–  Zakończony projekt jest 
potwierdzeniem efektywno-
ści pozyskanych środków 
i pozytywnego wpływu fun-
duszy europejskich na polską 
energetykę – dodaje Andrzej 
Cząstkiewicz.  I  trudno  nie 
zgodzić  się  z  tą  oceną.  To 
przykład,  jak  odpowiedzial-
ne  zarządzanie  i  umiejętne 
wykorzystanie  unijnych  pie-
niędzy  może  zmieniać  obli-
cze całego regionu.

Mariusz Podkański,  Wi-
ceprezes  Zarządu  ds.  Infra-
struktury Sieciowej, podkre-
śla  z  kolei  strategiczny  wy-
miar inwestycji: – Możliwość 
dywersyfikacji źródeł finan-
sowania wpływa pozytywnie 
na realizację ambitnego Pla-
nu Inwestycyjnego, którego 
wdrożenie bezpośrednio od-
działuje na zwiększenie bez-
awaryjności pracy sieci oraz 
zwiększenie potencjału do 
przyłączania odnawialnych 
źródeł energii.

PGE  Dystrybucja  nie  za-
trzymuje się na samych inwe-
stycjach  technicznych.  Pro-
jektowi  towarzyszyły  także 
działania edukacyjne, w tym 
zajęcia z dziećmi  i młodzie-
żą,  które  mają  kształtować 
właściwe  postawy  i  nawy-
ki  w  zakresie  oszczędzania 
energii.  To  sygnał,  że  my-
ślenie o energetyce  jutra nie 
kończy się na kablach i trans-
formatorach, ale obejmuje ca-
łe społeczeństwo.

 Inwestycje na terenie war-
szawskiego  Oddziału  PGE 
Dystrybucja  są  doskonałym 
przykładem  tego,  że  bez-
pieczeństwo,  zrównoważo-
ny  rozwój  oraz  stosowanie 
nowoczesnych,  innowacyj-
nych  rozwiązań  mogą  iść 
ramię  w  ramię.  Dzięki  de-
terminacji zarządu, odwadze 

inwestycyjnej  i  wsparciu 
funduszy  unijnych  Mazow-
sze ma już nie tylko stabilny 
prąd w gniazdkach. Ma fun-
dament pod przyszłość – in-
teligentną  sieć,  która  będzie 
służyć mieszkańcom, przed-
siębiorcom  i  instytucjom 
przez kolejne dekady.

  K.K.

Adam Kochanowski mówił o potencjale inwestycji i ich 
wpływie na przyszłość

Dokonania mazowieckiego oddziału PGE podsumował Dyrektor Departamentu Analiz i Modelowania Sieci,  
Waldemar Kuśmierz - 26 sierpnia w trakcie konferencji prasowej w Ząbkach
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Wieczne ścibolenie  w wiecznej promocji (60)

Zdawałoby  się,  iż  komornik 
nie może być mile widzianym 
gościem.  Tuwim  wykazał,  że 
owszem,  jest  to  możliwe.  W 
jego  humoresce  reakcja  go-
spodarza na wizytę komornika 
była serdeczna. Opis odwiedzin 
można  by  opatrzyć  mottem: 
gość w dom, Bóg w dom.

Komornik  trafił  na  właściwy 
moment:  zmiana  ciśnienia  at-
mosferycznego.  Chwilę  przed-
tem lokator konał z powodu upa-
łu i parnego powietrza. I raptem 
– burza. Pioruny i potoki wody z 
nieba spadające. Co za ulga!

To  właśnie  zbiegło  się  z 
najściem  egzekutora  podatko-
wego. Został przyjęty nadzwy-
czaj uprzejmie i poczęstowany 
szklanką  wody  z  lodem  i  ara-
kiem. Mowy nie było o wykrę-
caniu się; forsa z tytułu zaległe-
go podatku została natychmiast 
co do grosza wypłacona.

* * *
Początek  Anny Kareniny. 

Obłoński, który pozwolił sobie 
na skok w bok, czuje się fatal-
nie.  Czy  dlatego,  że  skutkiem 
cudzołóstwa  gryzie  go  sumie-
nie? Nie. Czy dlatego, że wia-
domość o pozamałżeńskim ro-
mansie dotarła do żony? Także 
nie.  Obłońskiemu  najbardziej 
doskwiera wspomnienie sceny, 
gdy  stojąc  naprzeciw  rozgnie-
wanej małżonki nie zapanował 
nad mimiką. Na twarz wypełzł 
mu paskudny uśmieszek –  i  to 
dopiero stało się przyczyną złe-
go samopoczucia, mocno obni-
żonego nastroju.

* * *
Istnieje pewna osobliwa ska-

la wartości, z której wynika, że 
nie jest istotne, co recenzent lub 

krytyk napisze o artyście i jego 
dziele.  Źle  napisać  to  oczywi-
ście przyprawić o depresję, ale 
nie napisać wcale to jeszcze go-
rzej.  Przykładem  takiego  war-
tościowania jest wymiana zdań 
pomiędzy  dwoma  pisarzami, 
Oskarem  Wilde’em  i  Ryszar-
dem  Le  Gallienne:  „Miło  mi 
cię widzieć, Ryszardzie. Muszę 
jednak powiedzieć, że sprawiłeś 
mi wielką przykrość.” „Ja? To-
bie?  Jaką  przykrość?”  „Wyda-
łeś  niedawno  książkę...”  „Tak, 
ale ta książka nie ma z tobą nic 
wspólnego, Oskarze. Nawet nie 
wspomniałem w niej  o  tobie.” 
„Właśnie o to chodzi, drogi Ry-
szardzie, właśnie o to.”

* * *
Kawaler Dorn, bohater opo-

wieści  Makuszyńskiego,  ma-
rzył  o  romansie,  aliści  jego, 
Dorna, doświadczenia z kobie-
tami  były  fatalne.  Początkowa 
fascynacja  i  po  krótkim  cza-
sie  straszliwe  rozczarowanie. 
Jedna  okazała  się  łysa,  druga 
miała  nos  z  parafiny,  trzecia 
dwa  żołądki,  czwarta  okazała 
się mężczyzną – i tak w kółko. 
Znajomość  dziewiąta  z  kolei 
zdawała się być przełomem i w 
serce Dorna wstąpiła nadzieja. 
Rok  minął  od  poznania  i  nic 
złego  o  niewieście  nie  można 
było  rzec.  Marzenie  Dorna  o 
szczęśliwym związku spełni się 
chyba? Co sprawiło, że oświad-
czyny  zamarły  mu  na  ustach? 
Takie  mianowicie  wyznanie  z 
rozkosznych  kobiecych  uste-
czek:  „Czy  wiesz,  mój  miły? 
Napisałam powieść!”

Wszystkie wyżej wymienio-
ne  mankamenty  Dorn  przebo-
lał, lecz ostatniego grzechu już 

Paradoksy (7)

nie  zniósł.  Popełnienie  przez 
kobietę  powieści  wstrząsnęło 
nim  najbardziej.  Dorn  odebrał 
sobie życie.

* * *
Co dotkliwsze:  trud kompo-

nowania  czy  fatyga  związana 
ze  wstaniem  z  łóżka  i  naraże-
niem  się  na  zimno?  Według 
wyznawanej  przez  Rossiniego 
skali wartości problemem było 
to drugie.

Pewnego zimowego dnia ge-
nialny Włoch zapełniał nutami 
pięciolinie leżąc w ciepłym łóż-
ku. I oto świeżo zapisana karta 
z fragmentem opery sfruwa na 
podłogę. Muzykowi nie uśmie-
chało się wyłazić z betów; wolał 
ów  fragment  zrekonstruować, 
po prostu napisać go na nowo.

* * *
Czy  pisałem  o  wrażliwym 

na  zimno  joginie?  Niewyklu-
czone,  że mogłem  tę  anegdotę 
pominąć, więc:

Sklecone  z  desek  i  naszpi-
kowane  gwoździami  łoże,  na 
którym  asceta  spoczywał,  zo-
stało uzupełnione dodatkowym 
elementem  pościeli,  kolcza-
stą  kołdrą,  czyli  jeszcze  jedną 
nabijaną  gwoździami  deską. 
Miała  to  być  ochrona  przed 
zimnem. Obniżenie temperatu-
ry o parę stopni to okoliczność 
gorsza od niezliczonych ukłuć.  
Cdn... 

 A.K.

Naturalna moc z serca Ałtaju
Tym, co wyróżnia „Talizman”, jest jego bo-

gaty  skład  oparty  na  roślinnych  ekstraktach 
i  olejkach  eterycznych,  znanych  ze  swo-
ich  właściwości  leczniczych  i  ochron-
nych.  Formuła  balsamu  została  dodat-
kowo  wzmocniona  o  apteczny  kom-
pleks  regenerujący  –  propolis,  pantenol 
i alantoinę – składniki od lat cenione za działa-
nie łagodzące i wspomagające gojenie skóry.

Jak działa „Talizman”?
To  prawdziwa  apteczka  w  kieszeni! 

Balsam:
● łagodzi swędzenie i pieczenie po uką-

szeniach komarów czy innych owadów,
● koi podrażnienia, szczególnie na deli-

katnej skórze,
● przyspiesza gojenie drobnych otarć, 

zadrapań, a także skutków oparzeń 
słonecznych,

● działa antyseptycznie, tworząc ochron-
ną barierę na skórze,

● zapobiega powstawaniu blizn, wspo-
magając naturalną regenerację naskórka.

ZIOŁOWY SKŁAD –  
NATURA, KTÓRA DZIAŁA

Kompleks roślinny:
Rozmaryn – działa antyseptycznie i od-

strasza owady intensywnym zapachem,
Aloes – znany z właściwości łagodzących 

i nawilżających,
Jodła pospolita – wspiera gojenie i chroni 

przed drobnoustrojami.

Kompleks olejków eterycznych:
Olejek z drzewa herbacianego – działa 

antybakteryjnie i kojąco,
Eukaliptus – przyspiesza regenerację 

drobnych ran i oparzeń,

Bodziszek i goździki – łagodzą stany 
zapalne i odstraszają owady,

Mięta – przyjemnie chłodzi, zmniejsza 
świąd i odświeża skórę.

Kompleks regenerujący:
Propolis – naturalny antybiotyk wspoma-

gający gojenie,
Pantenol – intensywnie nawilża i odbudo-

wuje naskórek,
Alantoina – redukuje podrażnienia 

i wzmacnia barierę ochronną skóry.

Kompaktowy format –  
gotowy na każdą przygodę

Opakowanie balsamu jest niewielkie i po-
ręczne – bez trudu zmieści się w kosmetycz-
ce, kieszeni plecaka, torebce czy schowku sa-
mochodowym. To idealny towarzysz podczas 
wypraw, podróży, spacerów po lesie i wszę-
dzie tam, gdzie skóra może potrzebować na-
głej pomocy.

Jak stosować?
To proste ! Wystarczy:
● nałożyć cienką warstwę żelu na uszko-

dzony fragment skóry,
● nie wcierać, pozostawić do wchłonięcia,
● powtarzać w razie potrzeby.

„Talizman” – Twoja naturalna ochrona 
zawsze pod ręką

 Nie musisz zabierać całej kosmetyczki, by 
być przygotowanym na różne niespodzianki. 
Wystarczy jeden produkt, który działa kom-
pleksowo – łagodzi, chroni, regeneruje. Dzięki 
sile natury i wsparciu sprawdzonych składni-
ków aptecznych, „Talizman” stanie się Twoim 
małym bohaterem w każdej podróży – i nie 
tylko.  Dzięki  połączeniu  tych  składników 
balsam sprawdza się jako szybka pomoc przy 

podrażnieniach, ukąszeniach owadów, drob-
nych otarciach czy oparzeniach. „Talizman“ 
ma  konsystencję  przezroczystego  żelu,  nie 
zawiera substancji zapachowych, barwników 
i  parabenów,  ma  naturalny  zapach  leczni-
czych  ziół.  Po  nałożeniu  kosmetyk  szybko 

się wchłania,  pozostawiając  na  powierzchni 
skóry lekką formułę i nie zostawia śladów na 
ubraniach. Stanowi on barierę ochronną oraz 
ułatwia prawidłowe gojenie się rany bez po-
zostawiania blizn.

Niebiańska Doskonałość

„Talizman” – Balsam Pierwszej Pomocy prosto z Natury
SOS dla Twojej skóry – naturalnie i skutecznie ! Wakacje, wędrówki, pikniki, wypady za miasto – to czas, kiedy skóra bywa szczególnie narażona 
na drobne urazy, otarcia, ukąszenia owadów czy oparzenia słoneczne. Co wtedy? Najlepiej sięgnąć po sprawdzony, wielofunkcyjny kosmetyk, 
który ukoi, ochroni i przyspieszy regenerację skóry. Właśnie takim produktem jest balsam „Talizman” – roślinny eliksir w formie lekkiego żelu, 
który warto mieć zawsze pod ręką.
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OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

nadaj DROBNE na stronie

www.nadajdrobne.pl

1 0 

OBWIESZCZENIE 
o wszczciu postpowania

Na podstawie art. 61 § 4 w zwizku z art. 10 § 1, art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960r. –
Kodeks postpowania administracyjnego (tj. Dz.U. z 2024r., poz. 572) oraz art. 11d ust. 5 ustawy
z dnia 10 kwietnia 2003r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie
dróg publicznych (tj. Dz. U. z 2024r., poz. 311)

Starosta Nowodworski zawiadamia,
e zostało wszczte postpowanie administracyjne na wniosek Wójta Gminy Czosnów ul. Gminna
6,  05-152  Czosnów  z  dnia  29.07.2025r.  uzupełnionego  w  dniu  18.08.2025r. znak:
AB.6740.432.2025 w  sprawie  zezwolenia  na  realizacj  inwestycji  drogowej  polegajcej  na
„Budowie drogi dla pieszych wzdłu drogi gminnej Nr 240103W ul. Trakt w miejscowociach
Kazu Polski i Kazu Bielany gm. Czosnów” obejmujcej niej wymienione działki ewidencyjne:
jednostka ewidencyjna: 141402_2, obrb 0020 Kazu Bielany, 
dz.  ew.  nr:  42/23,  229,  15/12(15/26,  15/27),  16/8(16/12,  16/13),  17/1(17/18,  17/19),  17/2(17/20,
17/21), 17/6(17/22, 17/23), 42/11(42/33, 42/34), 42/12(42/31, 42/32), 48(48/1, 48/2), 59(59/1, 59/2),
220/1(220/4, 220/5), 225(225/1, 225/2), 226(226/1, 226/2), 227(227/1, 227/2), 228/1(228/3, 228/4),
232/2(232/3, 232/4); 
jednostka ewidencyjna: 141402_2.0021 – Kazu Polski,
dz. nr ew. 121/2, 211/1, 
(numery  działek  przed  nawiasem  oznaczaj  numery  działek  przed  podziałem,  pogrubionym
drukiem zaznaczono działki przeznaczone pod inwestycj drogow).

Okrelenie nieruchomoci lub ich czci, z których korzystanie bdzie ograniczone w zwizku
z przebudow innych dróg publicznych:
jednostka ewidencyjna: 141402_2.0020 – Kazu Bielany,
dz. ew. nr: 60/4, 41/1, 46;

Okrelenie nieruchomoci lub ich czci, z których korzystanie bdzie ograniczone w zwizku
z budow lub przebudow zjazdów:
jednostka ewidencyjna: 141402_2.0020 – Kazu Bielany,
dz. ew. nr: 15/12(15/26, 15/27), 16/8(16/12, 16/13), 17/1(17/18, 17/19), 17/2(17/20, 17/21), 48(48/1,
48/2), 59(59/1, 59/2), 225(225/1, 225/2), 226(226/1, 226/2), 227(227/1, 227/2), 228/1(228/3, 228/4),
15/21, 16/6, 16/9, 16/10, 230, 232/1;
(numery  działek  przed  nawiasem  oznaczaj  numery  działek  przed  podziałem,  pogrubionym
drukiem zaznaczono działki,  z których korzystanie bdzie ograniczone w zwizku z budow lub
przebudow zjazdów);

Pouczenie
Zgodnie z art. 10 §1 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 roku Kodeks postpowania administracyjnego

(tj. Dz.U.  z 2024r.,  poz.  572)  -  Organy  administracji  publicznej  obowizane  s  zapewni  stronom
czynny  udział  w  kadym  stadium  postpowania,  a  przed  wydaniem  decyzji  umoliwi
im wypowiedzenie si co do zebranych dowodów i materiałów oraz zgłoszonych da.  W zwizku
z powyszym, informuje si strony, e w terminie 7 dni od dokonania zawiadomienia, mog zapozna
si  z  aktami sprawy,  uzyska  wyjanienia  w sprawie,  zgłasza  uwagi  i  zastrzeenia  oraz  składa
wnioski  w Wydziale  Architektury  i  Budownictwa  Starostwa  Powiatowego  w  Nowym  Dworze
Mazowieckim,  ul.  I.  Paderewskiego  1B  w  godzinach  pracy  urzdu:  poniedziałek  w godz.  800-1700,
wtorek-czwartek w godz. 800-1600, pitek w godz. 800-1500. 

Jednoczenie  zawiadamiam,  e  zgodnie  z  art.  49  ustawy  z  dnia  14  czerwca  1960r.  Kodeks
postpowania administracyjnego (tj. Dz. U. 2024r. poz. 572) zawiadomienie stron postpowania uwaa
si  za  dokonane  po upływie 14 dni  od dnia  publicznego ogłoszenia w Starostwie  Powiatowym
w Nowym Dworze  Mazowieckim przy  ul.  I.  Paderewskiego  1B ,  w Urzdzie  Gminy Czosnów przy
ul.  Gminnej  6,  urzdowych  publikatorach  teleinformatycznych  –  Biuletynie  Informacji  Publicznej
w/w urzdów, a take w prasie lokalnej „Tygodnik Nowodworski.

 Z up. STAROSTY
/-/Andrzej Pacocha
 WICESTAROSTA

Informacja

Prezydent  Miasta  Legionowo  podaje  do  publicznej

wiadomoci  zgodnie  z  art.  35  ust.1 i  2  ustawy o  gospodarce

nieruchomociami z dnia 21 sierpnia 1997 roku (Dz. U. z 2024

roku poz. 1145 z pón. zm.), e na tablicy informacyjnej Urzdu

Miasta Legionowo oraz na stronie internetowej Urzdu Miasta

Legionowo  www.bip.legionowo.pl na  okres  21  dni  tj.  od  dnia

1  wrzenia  2025  roku  do  dnia  22  wrzenia  2025  roku

umieszczony  został  wykaz  nieruchomoci  przeznaczonej

do sprzeday, w drodze bezprzetargowej, stanowicej własno
Gminy Miejskiej Legionowo połoonej w Legionowie przy ulicy

Myliwskiej,  oznaczonej  jako działka  numer  ewidencyjny 52/9

o powierzchni 21 m2 w obrbie ewidencyjnym nr 50 na rzecz

właciciela  nieruchomoci  przyległej  oznaczonej  jako  działka

nr ewidencyjny 57/1 w obrbie ewidencyjnym nr 50.

Dodatkowe  informacje  mona  uzyska  w  Urzdzie  Miasta

Legionowo  ul.  marsz.  Józefa  Piłsudskiego  41,  w  Wydziale

Gospodarki  Nieruchomociami  pok.  Nr  3.06,  II  pitro

tel. 22 766 40 58 lub 22 766 40 57.

Prezydent Miasta Legionowo

        Bogdan Kiełbasiski

INFORMACJA

Prezydent  Miasta  Legionowo  podaje  do  publicznej

wiadomoci, e zgodnie z art. 35 ust.1 i 2, ustawy o gospodarce

nieruchomociami z dnia 21 sierpnia 1997 roku (Dz. U. z 2024 r.,

poz.  1145  z  pón.  zm.),  na  tablicy  informacyjnej

Urzdu  Miasta  Legionowo  i  Urzdu  Gminy  Kruklanki  oraz

na  stronie  internetowej  Urzdu  Miasta  Legionowo

www.bip.legionowo.pl oraz  Urzdu  Gminy  Kruklanki

www. bip.kruklanki.warmia.mazury.pl na okres 21 dni tj. od dnia

8 wrzenia 2025 roku do dnia 29 wrzenia 2025 roku, został

umieszczony wykaz nieruchomoci do oddania w dzieraw na

czas  do  3  lat,  po  przeprowadzeniu  przetargu,  stanowicej

własno Gminy Miejskiej Legionowo oznaczonej jako:

1. działka  numer  ewidencyjny 29/8  o  powierzchni  561 m2

w  obrbie  ewidencyjnym  nr  0005  Jeziorowskie  gmina

Kruklanki powiat Giycki, która stanowi własno Gminy

Miejskiej Legionowo, 

2. działka  numer  ewidencyjny 29/9  o  powierzchni  387 m2

w  obrbie  ewidencyjnym  nr  0005  Jeziorowskie  gmina

Kruklanki powiat Giycki, która stanowi własno Gminy

Miejskiej Legionowo, 

Grunt  przeznaczony  jest  do  oddania  w  dzieraw
z przeznaczeniem jako teren rekreacyjno-wypoczynkowy.

Bliszych  informacji  udziela  Urzd  Miasta  Legionowo

ul.  marsz.  Józefa  Piłsudskiego  41,  /pok.  Nr  3.06,  II  pitro/

lub pod nr tel.(22)766-40-57, (22)766-40-58.

Prezydent Miasta Legionowo

        Bogdan Kiełbasiski

pRaCa
dam pracę

Zatrudnię fryzjera. Tel. 604 275 131 
 LEG 53617

auTo-MoTo
kupię

Kupię Każde Auto Osobowe Do-
stawcze Busy Motory Skuter Quady 
Kampery Oraz przyczepy Campingowe 
Natychmiastowy Odbiór Szybka      
Wycena Najlepsze Ceny na Rynku    
Zaświadczenia do Kasacji Mogą być 
bez opłat i z Opłatami Skorodowane 
Nie Na Chodzie oraz Ładne i w Pełni 
Sprawne  507-188-144 
 LEG 53603

SpoRT i uRoda

TuRYSTYka

uSłuGi
remont i budowa

ZŁOTA RĄCZKA - usługi budowlane,   
hydrauliczne, elektryka, mniejsze  i 
większe remonty. Szybko, tanio  
i  solidnie. Referencje. 735953829 
 LEG  53589

ogrodnicze

Wycinka drzew metodą alpinistyczną, 
sekcyjna wycinka drzew, przycinanie, 
prześwietlanie koron drzew, usuwa-
nie martwych drzew, gałęzi, konarów, 
usługi rębakiem, zrębkowanie gałęzi 
oraz wywóz urobku. Z PODNOŚNIKA, 
MIEJSCA TRUDNO DOSTĘPNE, PROFE-
SJONALNIE.  698-991-470 
 LEG  53176

inne

anteny, usługi RTV, domofony, 
wideofony, alarmy. 608630582 
 LEG 53592

Meble na wymiar - kuchnie, szafy, 
garderoby. Wymiana blatów i 
frontów kuchennych. 
  Tel. 694530408, dariusz.kowal-
ski@m-c-k.pl 
 LEG 53602

PROFESIONALNE NISZCZENIE I UTY-
LIZACJA DOKUMENTÓW. VICTORIA-
RECYCLING. 
PRZYJEŻDŻAMY PO DOKUMENTY  
 Tel. 604 913 993 
 LEG  53578

Wynajem i usługi podnośnikiem  
koszowym. Tel. 602 86 57 86, 
 www.robert.media.pl 
 LEG  53551

BizneS

nieRuCHoMoŚCi
do wynajęcia

Wynajmę lokal ok. 50 m2 przy PKP. Tel 
602 293 860 
 LEG 53618

Wynajmę pokój w Legionowie.  
502 029 326 
 LEG 53538

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedizłku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

eprasa.pl 776166bb87
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OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

LEGIONOWO

Jagielloñska 8

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

RoLniCTWo
sprzedam

JAJA WIEJSKIE OD KUR GRZEBIĄCYCH 
Tel. 728 366 774 ul. Małołęcka 26, 
Nieporęt. Możliwość dowozu lub 
odbioru w Legionowie,  22 784 69 72. 
 LEG 53576

uRoCzYSToŚCi
organizacja imprez

Parodysta, wodzirej, konferansjer, 
animator kultury, pół�nalista pro-
gramu „Mam talent” - tanio, solidnie 
- Legionowo i okolice 791833101 
 LEG  53575

ReSTauRaCJa LeGionoWSka; 
chrzciny, komunie, stypy,  
urodziny, uroczyste obiady,  
romantyczne kolacje, catering. 
Tel. 505-360-809,  www.legio-
nowska.pl 
 LEG  53611

SpRzĘT iT

MaTRYMoniaLne
Pani lat 70+ pozna Pana lat 70+, 
dobrego, uczuciowego, niepalącego, 
statecznego, z autem. 786 237 031 
  NDM 53614

koMunikaTY

RÓŻne

Sprzedam duże drewniane rzeźby, 
kapliczki  601913597 
 LEG  53610

eprasa.pl 776166bb87
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12 wOKÓŁ lUDzi i zDarzeŃ

A  chodzi  o  IV  Konkurs 
Kuchni  Myśliwskiej,  Ło-
wieckiej  i  Kresowej  im  dra 
Grzegorza  Russaka  i  I  Kon-
kurs  Muzyki  Myśliwskiej 
KRESOWA  DUSZA.  Owo 
przedsięwzięcie  kulinarno-
muzyczne  to  promowanie 
łowiectwa, tradycji i kultury 
wśród mieszkańców naszego 
regionu, też podkreślenie, że 
potrawy z dzika  są wyśmie-
nite,  a  dziczyzna  to  zdrowe, 
naturalne  mięso  najwyższej 

jakości.  Nic  dziwi  więc,  że 
ludzi na podzamcze przybyło 
moc, kolejki przed stoiskami 
ze  smakowitościami  (naro-
dowymi  i  rodzimymi KGW) 
wiły  się  jak  węże  boa,  ale 
i  tak  wielu  smakoszy  kuch-
ni  myśliwskiej  musiało  się 
obyć smakiem, podobnie jak 
w tawernie. 

IV  edycja,  bogata  (strefa 
edukacyjna – pięknie wyeks-
ponowana,  kynologiczna  – 
olbrzymia uciecha dla dzieci, 

TAKŻE WARSZTATY MA-
LARSKIE Z MISTRZEM G. 
PITSKO),  zgromadziła  64 
sygnalistów  i  16  zespołów 
oraz  gości  z  rożnych  stron 
kraju,  nawet  z  Paryżu  (pań-
stwo  Piwniccy  w  towarzy-
stwie  dyr.  Michała  Kisiela; 
p.  Sławomir  Piwnicki  był 
pierwszym  szefem  zamko-
wej  kuchni).  Wystąpiły  Le-
śne Smyczki – kapela górska 
i  Hubertus  –  zespół  muzyki 
myśliwskiej. Jak nam powie-
dział pan Jan, nóżka chodzi-
ła,  a  panowie  i  panie  rywa-
lizowali  o  główną  nagrodę 
w  czterech  kategoriach:  da-
nie  główne,  przystawki,  de-
sery, nalewki. 

To  wyjątkowe  wydarzenie 
sprowadziło  do  Pułtuska,  co 
oczywiste,  żonę  i  syna  dra 
Grzegorza  Russaka,  Joannę, 
pielęgnującą dziedzictwo i pa-
sje  swojego  męża,  dyrektora 
Domu Polonii przez długie la-
ta. Michał Russak, syn, ze ści-
śniętym  gardłem,  wspomniał 
o charyzmie ojca, którą dosko-
nale odczuwali ci, którzy mie-
li  okazję  go  poznać,  gotować 
z nim, snuć rozmowy, słuchać 
jego gawęd o smakach polskich 

w telewizji czy przy restaura-
cyjnym  stole  i  kawiarnianym 
stoliku w Kasztelance. 

Dodajmy,  że  KONKURS 
organizowany jest przez STO-
WARZYSZENIE WSPÓLNO-
TA  POLSKA  wspólnie  z  KŁ 
CZAJKA  i  PZŁ  Zarządem 
Okręgowym w Ciechanowie.

Wyniki  KONKURSU  KU-
LINARNEGO?  Najpierw  ju-
rorzy, oto oni: Michał Russak, 
Piotr  Spigiel,  D.  Milewski, 
Piotr Bogdanowicz, Sławomir 
Kwiatkowski. 

Danie  główne:  Żeberka 
z dzika– zwycięzca KŁ CZAJ-
KA w PUŁTUSKU; 2: Żur na 
babie z  jajami - Stowarzysze-
nie  Miłośników  Gończego 
Polskiego;  3:  Stek  z  sarny  – 
KŁ  Krzyżówka.  Przystawki: 
1. - Pleśniak – KŁ NAREW; 2. 
– Marcinek – Stowarzyszenie 
Miłośników  Gończego  Pol-
skiego; 3. - Tort z bitą śmietaną 
z owocami – KŁ CZAJKA. 

Nalewki:  1.  –  Nalewka 
HYĆKA ZBITY TYRKA, 2. 
–  Nalewka  z  młodych  sosen 
i  miodu  –  Marcin  Michalak; 
3.-  Nalewak  Mocny  Franek  – 
Franciszek Gutowski. 

- Pułtusk  to miasto przyja-
zne dla myśliwych, zaszczepił 
tę  przyjaźń  dr Russak, my  ja 
kontynuujemy i robimy to do-
syć dobrze – powiedział Adaś 
Przybysz,  prezes  KŁ  CZAJ-
KA w Pułtusku. 

Dyrektor  KRESOWEJ 
DUSZY  Krzysztof  Piekarski 

i  wiceprezes  SWP  są  zgod-
ni: - Od czterech lat mamy tę 
przyjemność  goszczenia  na 
podzamczu  miłośników  my-
ślistwa  i    prezentowania  dań 
z  dziczyzny.  To  duże  wyda-
rzenie w naszym regionie. Po-
mysł wyszedł od Adasia Przy-
bysza,  prezesa KŁ CZAJKA, 
przyjaciela dra Russaka, który 
to chciał uczcić  i podtrzymać 
pamięć  dyrektora  Grzegorza 
Russaka.  A  kuchnia  kreso-
wa?  Jestem  związany  z  Kre-
sami i kuchnią kresową, więc 
wymyśliliśmy  KONKURS 
KUCHNI  MYŚLIWSKIEJ 
i KRESOWEJ, stąd i dziś by-
ły serwowane specjały kuchni 
kresowej,  jak  i  myśliwskiej. 
A  DOM  KULTURY  POL-
SKIEJ  w  Wilnie,  w  swojej 
restauracji, przygotowuje nam 
od  4.  lat  specjały  kuchni  li-
tewskiej  do  degustacji,  a  od 
dwóch  lat  prezentujemy  spe-
cjały  kuchni  Czech  (jagnię) 

i  Zaolzia.  Kuchnia  litewska 
podobna  jest  do  białoruskiej 
i  podlaskiej.  Jednym  słowem 
świetne,  smaczne  -  ludne 
wydarzenie.

GRAŻYNA M.  
DZIERŻANOWSKA, 

tekst i fot.

ROGI MYŚLIWSKIE NIOSŁY POTĘŻNY ŁADUNEK EMOCJI
- Wasze rogi myśliwskie noszą potężny ładunek emocji, tradycji, 
symboliki – powiedziała Katarzyna Dudek – łowczyni okręgowa 
PZł w Ciechanowie. Było niesamowicie. Pysznie, zdrowo, 
fantastycznie. i była również niesamowita rywalizacja,  
bo do konkursu stanęło 15 zespołów
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ERASMUS + – ATUT ZSCKR W GOLąDKOWIE

Golądkowska młodzież podbija Europę
Koniec wakacji to czas, gdy 

podsumowujemy minione 

miesiące i z optymizmem patrzymy 

w przyszłość. Dla uczniów Zespołu 

Szkół Centrum Kształcenia Rolniczego 

im. Jadwigi Dziubińskiej w Golądkowie 

nowy rok szkolny to kolejna szansa, 

aby odbywać praktyki zawodowe 

poza granicami kraju. To właśnie 

projekty Erasmus+ są dziś jednym 

z najmocniejszych atutów szkoły.

ZSCKR  w  Golądkowie  od 
lat  angażuje  się  w  projekty 
międzynarodowe. Już w roku 
szkolnym  2018/2019  ucznio-
wie  kształcący  się  w  zawo-
dzie technik żywienia i usług 
gastronomicznych  odbyli 
miesięczne  praktyki  w  Hisz-
panii. W kolejnych latach kie-
runki  wyjazdów  rozszerzyły 
się  o  Grecję  i  Włochy,  gdzie 
uczniowie  reprezentujący 
różne  zawody  zdobywali  do-
świadczenie  w  międzynaro-
dowym środowisku pracy.

Na  przełomie  marca 
i  kwietnia  2025  roku  30 
uczniów  technikum  kształ-
cącego  w  zawodzie  tech-
nik  mechanizacji  rolnictwa 
i agrotroniki odbyło praktyki 
zawodowe  we  włoskiej  miej-
scowości  Crotone,  w  ramach 
projektu 2024-1-PL01-KA121-
VET-000205647.  Młodzież 
miała  tam  okazję  poznać 
nowoczesne  rozwiązania 

stosowane w rolnictwie śród-
ziemnomorskim,  obsługi-
wać  innowacyjne  maszyny  
i  urządzenia,  a  także  zapo-
znać  się  z  systemami  agrot-
roniki,  które  coraz  częściej 
wyznaczają kierunek rozwoju 
europejskiego rolnictwa. Była 
to cenna lekcja zawodu w mię-
dzynarodowym wydaniu.

Erasmus+  daje  młodzie-
ży  z  Golądkowa  wyjątkową 
szansę  na  rozwój.  Ucznio-
wie  zdobywają  praktyczne 
doświadczenie  zawodowe, 
budują  atrakcyjne  CV,  które 
wyróżnia ich na rynku pracy, 
poznają język i kulturę innego 
kraju  oraz  rozwijają  kompe-
tencje miękkie, takie jak samo-
dzielność, pewność siebie czy 
otwartość na nowe wyzwania. 
Dzięki  tym  wyjazdom  mło-
dzi  ludzie  zyskują  przewagę, 
która będzie procentować za-
równo w dalszej edukacji, jak 
i w karierze zawodowej.

Regularne  uczestnictwo 
w Erasmus+ nie byłoby możli-
we bez uzyskanej akredytacji, 
która  pozwala  szkole  plano-
wać  i  systematycznie  reali-
zować kolejne mobilności. To 
dowód na wysoki poziom or-
ganizacyjny placówki oraz za-
angażowanie  całego  zespołu 
w rozwój uczniów. W regionie 
szkoła  wyróżnia  się  właśnie 

dzięki  tak  szerokiej  ofercie 
wyjazdów zagranicznych.

Za  realizację  projektów 
w ZSCKR w Golądkowie od-
powiada wicedyrektor szkoły, 
Anna Kwiatkowska, która ko-
ordynuje  wszystkie  działania 
związane  z  przygotowaniem 
i przebiegiem wyjazdów. Pani 
wicedyrektor nie chciała nam 

jeszcze  zdradzić,  jaki  będzie 
kierunek  tegorocznego  wy-
jazdu,  ale  zapewniła  o  jego 
atrakcyjności.

„Program Erasmus+ to dla 
naszej społeczności szkolnej 
nie tylko okazja do zdobycia 
doświadczenia zawodowego 
— to przede wszystkim inwe-
stycja w rozwój młodych ludzi, 

ich kompetencje i otwartość. 
Jesteśmy dumni, że dzięki 
wsparciu i zaangażowaniu 
całego zespołu, a przede 
wszystkim Pani wicedyrektor 
Anny Kwiatkowskiej możemy 
kontynuować te wartościo-
we działania, które stają się 
wizytówką naszej szkoły”  – 
podsumowała  dyrektor  Ewa 
Leszczyńska.
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14 DOŻYnKi OBrYTe

Doskonale  przygotowane, 
bogate  w  wystrój  związany 
z  plonami  i  przyrodą  oraz 
kunsztownymi  wieńcami  na-
znaczonymi tradycją odbywały 
się przy SANKTUARIUM św. 
ROCHA,  gdzie  wystawiono 
wieńce dożynkowe i gdzie mia-
ła  miejsce  msza  dziękczynna 
w  intencji  rolników  z  piękny-
mi słowami ks. prałata Cezare-
go Siemińskiego, przy ołtarzu 
przystrojonym  słonecznikami. 
Tu  też nastąpił podniosły mo-
ment dzielenia się chlebem. 

Tuż po mszy św. barwny ko-
rowód  (liczne  kobiety  ubrane 
w kurpiowskie stroje) z wień-
cami ruszył na plac przy świe-
tlicy.  Mieszkańców  sołectw, 
pułtuszczan  i  gości  spoza 
terenu  obryckiej  gminy  wi-
tała  bogato  przybrana  brama 
–  zapowiedź  dobrej  zabawy 
i  smacznego  jedzenia,  zgro-
madzonego pod dostatkiem. 

Za  bramą  rozstawiły  się 
stoiska  z  jadłem,  ciastami 
i  napojami  zagospodarowane 
przez  panie  z  Kół  Gospodyń 
Wiejskich,  liczne  i  okazałe 
dmuchańce dla dzieci (dla naj-
młodszych  przewidziano  rów-
nież animacje) i niezwykle es-
tetyczna kryta scena, na której 
jako pierwszy wystąpił roztań-
czony zespół dziecięcy z Obry-
tego. Prócz stoisk z potrawami, 
były  promocyjne  i  handlowe. 
Nie zabrakło różnorodnych ob-
warzanków, które po drodze na 
plac  sprzedawały panie Maria 
i Agnieszka. 

Ze  sceny  zwrócił  się  do 
zebranych  wójt  Sebastian 

Mroczkowski,  poproszony 
przez  dobry  duet  prowadzą-
cych  dożynkowe  święto.  – 
Drodzy mieszkańcy i goście, 
z  radością  otwieram dzisiej-
sze dożynki. Niech ten dzień 
będzie czasem wdzięczności, 
radości i wspólnoty.

Miłośnicy  zespołów  mu-
zycznych  mieli  okazję  po-
słuchania  licznych  grup, 
wystąpili bowiem: Matt Pal-
mer,  zespół  PIEŚNI  i  TAŃ-
CA z Wyszkowa, Model MT 
RAPID. Nie zabrakło gwiaz-
dy wieczoru TOPKY i grupy 
STUDIO TAŃCA FEN.

Kazimierz Dzierżanowski. 
Więcej zdjęć na  

pultuszczak.pl  
i fb Tygodnika Pułtuskiego

Z raDOŚCiĄ 
OTWiEram 
TE DOŻyNKi

W ostatni dzień sierpnia odbyły się  
w sadykrzu dożynki GmiNy OBryTE.  

Dożynki w sadykrzu – zakończenie żniw i trudu 
rolników, których plony będą służyły mieszkańcom 
przez kolejny rok – miały niebywałą oprawę i klimat 
związany z kurpiowską ziemią i z tradycją Kurpiów
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Tu za rolniczy trud dziękował mieszkańcom 
wójt Tomasz Sobieraj, przyjmując bochen chle-
ba od starostów dożynek. Po uroczystej mszy 
św. korowód z wieńcami przemaszerował na 
dożynkowy plac w Gzach, gdzie czekały sto-
iska gastronomiczne przygotowane prze koła 
gospodyń wiejskich i kramy z różnościami. 

Po oficjalnych wystąpieniach, sceną zawład-
nęły dzieci i młodzież z gzowskich szkół, a po-
tem gwiazdy wieczoru, z którymi razem bawili 
się licznie przybyli mieszkańcy i goście. 

A pogoda? Najpierw nie napawała optymi-
zmem,  było  jak w  czasie  tegorocznej  wiosny 
i  lata,  kapryśnie,  ale  na  szczęście  zza  chmur 
wyszło słońce, gdy dożynkowy korowód pre-
zentował symboliczne wieńce i dary tej ziemi.                                      

      ZCZ

Dziękowali za plony
udane gminne dożynki, bogate w liczne atrakcje dla osób 
w każdym wieku, odbyły się również w gminie Gzy
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